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Istotnie, do uchwal sprawa La 

jest jeszcze za mało przygotowana, 

a pierwswriędną rolę w urzeczywist

nieniu projektu grn strona finansowa. 

Przypominamy Lódź, o ezern w swoim 

czasie w „Gazecie" pisaliśmy, klcira na 

następnych posiedzeniach po .uchwa

lacb" przyszła do przekonania, że jesl 

za biedna na oświatę; a więc może 

i dla Pabjanic okaże się lo po nad 

sily. Trzeba więc Lo spra\\'dzić, zorjen

lo\\'aĆ się Ila jakie fundusze możemy li

czyć i wówczas p1·ojckl nabierze tech 

żywolnych. 

'o po1ie~zenin~h 1z~olnv~h. Pabjanicacli, nb. podług szematu rz~

do\\'t·•go. llekroć wylani;da siQ jakaś 

kwesljn pruktyc:wego urzeczywisti1ienia 

prnjekl u, jakieś wątpliwości wymaga

j:1ce wyjaśnienia, obecny na zebraniu 

przedstawiciel rninistcrjum oświaty slale 

puwtarzaJ, że s11 Lo sprawy wewnę
Lt·zne miasta, a obecnie idzie Lylko 

o slwirrdzenic, że Lyle a tyle szkól pu 
L1·zdrn i lylc a tyle ma Lo kosztować, 

ho Lego wymaga Dumn. do swych po

!!; ,1nnt1.1 "!-!lll\VriiFu7.'a11y; i'ru~1duuy ·za~ 

plan szkolny dJa Pabjanic bynajmniej 

niu jesL, jak się jt>den z obecnych na 

posie<lzeniu wyrazi! .konlraktem" z rzą
dem, kLóryby obowi~1zywaJ do jego 
wypeJnienia. 

Za. adniczo nie debatowaliśmy nad 

l<'m, czy przyj:ić lub nic projekt sieci 
s:dcolnej. \V .Gazecie" była poruszana 

pal'OkroLnie ta kwcslja, krz 11iP wywo

lala wymiany zdat1. \V Magistracie 

odbyty się 2 posiedzenia, ale na :i.ad

nęm J. . n\r~1 rpe.n0Ji.nbna p\V.JJ Jfj. 'lit -

c:znych. 

Ale jeśli nawel zdecydują się oLy

waLclc pabjaniccy, w co nie wątpimy, 

na nit>zbędue zwiększenie podatku szkol

nego i pociagnięcie do płacenia w1. -

kszej i I ości mieszkańców to wylania 

ris:,l JW'.'h \\'\.'ł':?f' lfllg\.h fł,!c,l,Qli 1C..\1~·z~J V.nif',v 
niego posiPdZPnia, owe oduzieJne kusy 

ch1·ześcja1)ska i żydowska. Przypomina

my o Iem, uważając, że lo jesL kweslja 

dużego znaczenia. 

Kweslja nauczania powszrchnego 

wciąż jeszczr wywo.luje debaty, ko
mentarze, polemiki, wciąż jeszcze spo

tykamy w prnsie opiujc różnych grup 

spolecznych zasadniczo ze sobą sprze

czne. Wobec jednak bardzo licznych 

m.hF.I... i .~siJ 1ci.01:e. •wb.i~aljly,.~nmvie.~

dowego, należy uznać, że projekl Lrn 

został przez spoleczeńslwo nasze przy

jęty i z faktem Lym mnsimy się liczyć 

bez względu na to, w jakiej mierze 

uchwały gmin i miast zostaną w czyn 
wprowadzone. Ściera nie się zda11 jesL 

i obecnie jeszcze na miejscu, bo wply

nąć może w len lub inny sposób na 

zrealizowanie projektu w niedalekiej 

już przyszfości. 

.lak spra11a ta sloi u nas w Pa

bjanicach? 

Pomimo Lo projekt rw rniaslo Pa

bjanicc nl11żono, określono ilość po

Ll'zebnych szkól, nauczycieli, obliczono, 

ile Lo będiie koszLowaJo i t. d. jed

nc111 slowem projPkL, jakby się mogfo 
zdawać „uchwalono". Tymczasem lak 

wcale nie jesL. 

W laśnie na osLaLniem posiedzenin 
wyjaśniło się, że Lo co dotychczas zro

biono jesL zaledwie opinjri pewnej gru

py osób o polrzebnch szkolnictwa w 

A więc musimy sobie jasno zda

wać sprnwę z Lego, że jeszcze nic nie 
uchwalono, i jeśli rzeczywiście prag

niemy mieć szkoly, jeśli decydujemy 

się korzystać z wprowadzanego planu 

nauczania powszechnego, to musimy 

zabrać się do czynu. 

Obecnie żydzi pJac:! tylko na swoje 

szkoty i jak nas zapewni! p1·zedstawi

ciel gminy żydowski j, nie będą płacili 

podallrn szkolnego na szkoty wedlug 

nowego projektu, gdyż będą między 

niemi szkoły chrześcijańskie. A więc 
w takim razie dzieci żydowskie muszą 

być wyJąezone z liczby dzieci korzy-

2) R. Schaefer. 

Pojedynek. 
Humoreska. 

Cwik poszedł. A ja wpaclłem w czarną 
rozpacz gdyż nie mog·łem tego tlnin iść na 
l'Rndkę. Kląłem świat, outy, Cwika, bryn

clzę, kapitalistów i - zacząłem prne111y~li

wać o samobójstwie. T kto wie czybym z 
rozpaczy nie utopił się w czarnej melancho
lji gdyby nic - poezja.. Postanowiłem na
pisać jaki „smoczy" wiersz i machnąć go 
pl'Zez Cwika Hance. Bałem się wprawdzi 
że ten ze wzg·lędu na wrota w kamaszach 
nie bQdzie chciał pójść; ale postanowiłem ZA

g·rozić. mu zerwaniem spółki co do g·n,rderoby 
luh nawet laniem, a ostatecznie dać m11 pa
rę „ boksów" dla zachęty, g·dyby się zbytnio 
upierał. 

Usiadłem więc niezwłocznie d1> pisania 
i nim Cwik wrócił, maahnę1em porządny 

wiersz, który on nazwal kokosowym i twier
dził że się nawet nadawał do druku. 

Wiersz oyl tej treści: 

O, droga moja, dziś f'almn p1·zeklęle 

Co stawia nam 11· życiu rózne przeszkody, 

Zabrania twe lica Lak uśmiechniele --

Mi "idzicć. Acb cierpię ja ni ludy!!! 
Alt' Ly odczujt·sz, ja wiem, ukochana, 

Tu slrnszne, bolesne, okrulnc cierpienie, 

Ho wiesz że cię kocham, o uwielbiana, 

Bo wiesz, żeś ty szczęście moje i manenie. 

A jutl'O gdy zlamę rękami męskimi 

Olbrzymia zupo1·y co sl:1h mi w drodze 

Do szczęścia lo prtyjdę, o przyjdę szybkimi 

Krokami, by znów l.lyć przy swojPj niebodze!!. 

- B::ijkowo, pirnmi<1alnie, srnoczo, 
cltwalil Cwik, g·dy mn wiersz clrugi raz prze
czytalern; ale ja bez tego wiedzialc·m że wiersz 
jest dol>ry, uo byl pi::;any z uczuciem, C'O, 

jH.k twicnlzil Cwik, zostało wywołane przez 
,,nadęcie" (natchnienie), a nadęcie spowodo
wało moje „ roz111ig·dalc11ie się·'. 

l ostatPcznie takem wziitl Owika tym 
wierszem, Ze lJez wahania zgodził siQ odlli<'śt! 
go Hance. Na odchollnym powiedziałem mu 
jeszcze żeby 1g·ał „jak szewc" o wypadku, 
wrogHch, katastrofie w bn<lzie, lnb ro chcr, 
lJyle było „git". Nie za pomniałem też ost
rzedz, żeby nie rolJil perskiego oka do llan
ki bo zastl'zelę g·o jak w8ciekl<·go psa. 

PoszecU. A jn. latalem jak ful'jat z ką

ta w kąt. i czelrnłem. 

Po godzinie dopiero wróci 1. Chwyeilem 
g·o Złl ramię aż syknął z bólu i rykną

łem mn w ucho auy gadał jak tam było. 

Owik jął opowiadać że zastał Hankę tam, 
gdzie być miała wedle mej informacji; że się , 
uardzo zmartwiła tem, że nie moglem prz)r
być; że „ naświcil" należycie; że Han ka „ lm

czała" jak owca g·1ly przeczytała mój wiersz 
i że jej się „~ieluie'' podobał. A tak obca
łowywała papier, że zlizała cały atrameut. 
W koi'1cu clodal, że wymanił od lbrnki pożycz
kę w ilości dwu<lziestn pięciu kop. niby ua 
cygara, mówiąc„ że zapomniał vort10onetki. 
A kiedy Hanka zwrt'icila uwagę na jego ka

masze - to odpowiedział Je.i że to eałldem 

nowe amerykany, tylko ze wt.ględu na poce
hic się nóg kazał je dla wentylacji cokol
wiek otworzyć. Opowi dziawszy dokładnie 

całą „operę" począl Cwik uczciwie wl:!uwnć 

kiełbasę i bulki kupio11c za pożyczoną od 
Han ki mamo11ę. 

A po kwaclrnnsie zrniw l1yłe111 sam. Cwik 
bowiem twiel'clzil że> musi wyjść, bo ma wde
pnąć clo jakiegoś znajomego, który jest Lo
gaty jak Krezus (mn. podobno sil'<lem rubli) 
i chętnie mu pożyezy fajgla, a może nawet 
wiQcej. Nie wstrzymywałem go, tembar<lziej 
że wlaz.l w swoje ubranie, zdjąwszy natnral
nir uprzC'dnio moje. Iłobil to, jak twierdził, 
dla lepszej reklamy. Latwirj go hęclziP mo
żna i1abujać -- mówił. No i poszedł. (D. n.) 
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staj:1cych z powszechnego nauczania, 
t. j. nie można przyjąc: normy rządo
wej zastosowaneJ obecnie przy oblicza
niu d1.ieci w wieku szkolnym,· bu nprz. 
w Pabjanicach byłoby tych dzieri nie 
4:Ho, a dużo mniej, wskutek czego 
iloś1i kompletów szkolnych i koszta by-
1 yby również mniejsze. 

Zebranie ostatnie doszlo do prze
konania, że jeśli prawo powszechnego 
nauczania czy leż specjalne rozporzą
dzenie nie nakaże połączenia kas chrze
ścijakkicj i żydowskiej, lub nie wyłą
czy dzieci ~ydów z ogólnej li czby dzie
ci przewidywanej według obecnego 
obliczenia, to caly projekt szkolny sta
nie ię absolutnie niPrnożliwym do 
przyjęc•ia. ,Jedno z dwojga, albo wszy
scy 1nuszą'placie za naukę dzieci wszyst
kich mieszkaiic.ów miasta, albo odpo
wiednio clo ilości mieszkańców wyzna11 
chrzc>ścijańskich nnisi być zmienione> 
obliczenie dzieci w wieku szkolnym . 

Dalej, z chwilą ol"·ierania nowych 
szkół może okazać się brak nauczy
cieli, na co zwracano uwagę na obu 
dotychczasowych posiedzeniach szkol
nych. Wprawdzie przedstawiciel mini
slerjum oświaty uspokaja], że zdarzyć 
się lo może na wsi, rniasla zaś jakoby 
zawsze podclostatkic~m kandydaló\(. na 
n:rnczycif'li mieć będ:1, ale uspokojenie 
to jesl gołosłowne, wymowniejsze bo
wiem cyfry mówią co innego. 

Przypominamy wyliczenia p1·zylo
czone przez nas w „ Gazecie" ni cd a. \\'llO 

(.Nl! 60) podług faktycznych danych 
prasy wa1·sza wskiej. Oloź za lal 10 ma 
powstać około 16,000 szkól ludowych, 
czyli rocznic otwieranych ma ich być 
około 1,600. A islniejącr seminarja 
nauczycielskie rządowe i prywatne lą
ezuie dać mogą najwyżej 600 nauczy
szkól, pt·zy obecnych warunkach mu
·i zbrakn:'!Ć nauczycieli. 

A więc na razie na uwają si~ po
wyższe 3 poważne w:!lpliwości w spra
wie urzeczywistnienia projektu szkol
nego. Nie znaczy to jednak, aby dla.
lego z góry cały projekt odnmcić ko
rzystając z braku .na razie przymusu 
ze strony rządu. Rozpaczliwy stan 
oświaty ludowej w naszym kraju nie 
pozwala nam na odrzucenie nadarza
jącej się sposobności zaradzenia złe
mu, o ile tylko lo nie będzie z krzy
wd:1 nasz:1 narodową. Niechby tylko 
mala część projektowanych szkó!~zo-

Feljeton. 
złow-iek--posąg. 

Stal jak wyknln dlnlcm genjusza. 
rzl'źbiarza śpiżowa postać rycerza 
bohalcrn„. 
. Tak z marmun1 szarego wybite> o

blicze miało w sobie znatnit,'! spokoju, 
powugi o si ly niezmiernej„. 

Każdy zarys twarzy, każda zmar
szczka 01·ząca bruzdą znamienną I ę 
I warz -' wszystko lchnęlo duchową 
powagą i d11m:1„. 

Skrzyżowane na piersiach dłoni 
ukryte w faldach ciemnego płaszcza, 
zdały się być uosobieniem mocy tyta
nicznej a hardej.„ 

Nogi oparte o płyty kamienne sla
ly si lnie i zgrabnir, jak nogi rycerza 
wspurle na strzemionach w walce -
lnrnieju ... 

mowa pochylona cokolwiek w lyJ 
i jakby spoczywajQca na zimnej ko
lunmie min la w subie jakiś urok bo-
haterHki a mily, piękny a wielki„. 

GAZETA PABJANICKA. 

stała otwarta, lo w każdym razie bę
dzie to z nasz:! korzyścią. 

Uważamy za niezbędne dokladne 
rozwiązanie lej doniosłej sprawy. Do
tychczasowe zebrania to byty posie
dzenia więcej urzędowe potrzebne dla 
władz. A teraz powinien odbyć się sze
reg narad obywatelskich, klóreby wy
raźnie określily, jakie mamy przed so
bą zadania, i na co faktycznie liczyć 
możemy. 

Najważniejsze kwestje, lo kwestja 
połączenia kas chrzPścijańskiej i ży
dowskiej, nslale11ie sposobów opodal
kownnia, obliczenie sumy jaką przy
puszczalnie można osiągnąć. I nad 
spodziewanym brnkiem nauczycieli za
stanowić się wypadnie, bo nie oparte 
na konhetnych danych obiecywanie 
powstania lylu szkól mogloby hamo
wać inicja Ly,yę prywatną w tym kie
runku. Z drugiej strony w razie osta
tecznego prawdziwego uchwalenia pro
jektu należaloby rozwinąć moźliwą agi
lację w celu sktonienia młodzieży do 
poświęcania się stanowi nauczyciel
skiemu, i poslarnr się o ułatwienie jej 
lego zadania. 

Skoro wal'Unki techniczne nie po
zwalają na obrady wszystkich oplaca
jących sk la<ikę szko lną , niech choć 
grono powoływane przez Zarząd mia
sta stawi się w komplecie, aby każdy 
w miarę możności przyczynil się do 
rozwiązania sprawy społecznej pierw
szorzędnej donios!ości; a. dotychczas 
na posiedzeniach brakowało bardzo 
wielu z pośród zaproszonych. 

Nie należy wąlpić, że lak zarząd 
miasta, jak i obywatele połączą swe 
usilowani::i, aby możliwie w czasie naj
bliższym l'UZpocz:1ć rzeczowe opraco
w i tll'.Q.]ektu szkolDcgo ~v granica h 
szej przyszłości. W przeciwnym bo
wiem razie uchwaly nasze będą li lylko 
mai·lwemi liczbami w Dumie. 

Cz. K. 

~~~arz Wiln~lm i P~la~J. 
Dzienniki berliI)skie zajmują się 

żywo rozl::imem, jaki po ws la I z okazji 
urnczyslości cesarskiej w Poznaniu po
między arystokracją a. ludem polskim. 
.Berliner Tagblalt" pisze, że rozłam 

I posla.ć la od stóp do głowy 
jakby ze spiżu ulana Lworzyta ca!ość 
tak uroczą a potężną, tak powabnq, a 
lchnącą mocą pewności siPbic, że zda-
1 a. się być poslaci:i a!P-goryczną siły a 
dumy„. '-

SlaL. a na tle m1·oku nor.y posę
pnej - mroku, z którym walczy! u
parcie blady sierp \\·sc hodzącego księ
życa - był pięknym„. 

\V okół cisza i noc„: 
Bezladne chmury w szarych kolo

rytach posuwane szybko 1·ęką Opatrz
ności po niebie, jakby z uśmiechem 
życzliwym patrzały na samolnąposlaĆ 
czlowieka - posągu„. 

On .:;Lal... 

A kiedy blade fo·iatlo księżyca 
padło snopem plam jasnych 11a lwat·z 
jego - to widać w niej było ciszę i 
jakby smętek jakiś uhyly pod maską 
pozornej obojętności„. 

Żadęn muskuł n ie drga na obliczu 
tym, żadna plamka rumie1'1ca nic krn
si go, szarego jak slal jak śpiż... 

Przymknięte oczy zdawały się lo 
nąć spojrzeniami gdzieś w przepasl-

len istniał oddawna, aczkolwiek zda
walo się w oslatnich czasach, że usn
nęla go sprawa wywłaszczenia.. Dzien
nik dowodzi, że gdyby rząd niemiecki 
w polilyce polskiej zawsze kierował· 
się zasadą "divide el i mpern ", lu przy
niósłby wielką korzyść ojczyźnie. 

Z okazji przyjazdu do Poznania 
cesarza Wilhelma "Bo.zat·" polski zos
lai uJekol'Owany w zielone girlandy. 
Udekol'Owano również nieklórc domy 
polskie. Wśród ludności polskiej pa-· 
uuje oburze11ie na rndę na.dzorcz~! „Ba· 
zal'U", która ucliwalila udekorowanie 
budynku. Ogó! ludności polskiej nie 
bi erze żadnego udziału zarówno w de
koracji miasla, jak wogóle w całej u
roczystości, co daje powód dziennikom 
hakalyslycznym do alaków. Gazely ga
clzinowe wskazują, że n ie którzy Pola
cy użyli w celach demonstracyjnych 
do udekorowania okien swoich obra
zów o treści narodowo-polskiej. Po
dobńo kilka skladów papieru powywie
szato portrety królów polskich, a w 
jednym ze sk lepów ukazal się nawet 
portret Napoleona I. Prasa polska za
mierza og!osić nazwiska. i poslawić 
pod pręgierz opinji publicznej Lych, 
którzy wezmą udzial w uroczystościach 
i udekorowali swoje dumy. 

.Be1·J. Tgblt don,osi z Poznania, 
że lekarz Ilcljodor SwiQcicki olrzy-
111al lylul profesora, zaś Stanisława 
Ląckiego mianowano szambelanem dwo
ru. Wed.tug doniesień "Beri. Tage
blatlu • zaproszenie na obj ad galowy 
w Poznaniu otrzyma.Jo 38 polaków. 
Wszyscy zaproszenie przyjęli. 

Nocy z dn. 20 na 2G b. m. nie
znany sprawca wytluk! kamieniem je
dnf! z największycl1 szyb w Bazarze 
polskim. 

Kiedy hr. Miclżyński przejcżd;i;a1, 
ludność "powitala go obelgami". Po
licja utworzyla kordon p1 7.em magna
Lerja polska mogla bezpi , znic udać 
się na zamek. Po obiedzie galowym 
lium napadl na zaprzańców. Policja 
musiała rozpędzić demonstrantów sza
blami. 
w21ęn- uatia1 - im: GZ'llnorysKr, -xs: rer-
dynand Radziwill, biskup Likowski, k8. 
Drucki-Lubecki, hr. Mielżyński z Piw
na pan Kal'OI Chłapowski i 30 mniej, 
znanych osobistości. Cesarz Wilhelm 
mówil w toaście. 

Oby wielka praca i trnska, klóre
mi królowie pruscy otaczali prowincję 
poznańską, zostala ukoronowana po· 
wodzeniem aby ciągle i slH lc pl'Owin
cja ta rozwijala się i sla.la się mocno 
zespoloną i była za.ufania godnym 
członkiem naszej wspanialej, wielkiej 
ojczyzny niemieckiej. Oby mieszkańcy 
lej prowincji, bez względu na narodo
wość i wyznanie, związani węzlem mi
łości do wspólnej ojcowizny, węzłem 
wierności dla króla i ojczyzny, przy-

nych mrokach wszechbytu, a ciemne 
wargi okolone plowym sumiastym wą
sem wojaka - huzara są jakby uś
miechnięte uśmiechem człowieka zado · 
wolonego i silnego dobrocią i mifoś
cią..„ 

Stal„. Lekki wietrzyk muskal de· 
likalnie rozwiane nad czolem wlosy i 
chiodzil mu subte ln}' m powiewem nie 
p1·zykrylą część skron i i twarz„ . 

On stal„. 

.Na ziemi cisza i noc. Na sk lep . 

.Ciemnego niebios bJQkilu" 
"Wze . .:;zed l ksic_:życa bladawy sirrp" 
.I mal'lwo pal1·zy z zenilu". 

Noc w szaty ciemne u żałobne o
lnlila. świat caly, tchnienie tajemniczo
ści i snu owionęlo ziemię i niebo; 
mrok czarny dotarl do każdego zakąt
ka„. 

Żaden szmer, żaden dźwięk nic 
rnzlega się ,,. ciszy nocnej; caJunem 
mroku okL·yly św iat pogn1żony w pół
śnie, zdaje siQ, marzyć o wiekach prze
sztych, minionych„. 

Żaden odgło8 ni c przerwie mono
tonnej ciszy nocnej; chyba dźwięki rne-
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swajali sobie zdobycze niemieckiej kul
lury i odczuli jej blogoslawienslwa. 
Podobnie, jak p1·zodkom naszym, do
bro Lej prnwincji i nam Jeży na ser-· 
cu. Piję na bogal<l w blogosiawiCll
sLwo, szczęśliwą przyszłość miasla Po
znania . 

• Tednocześn ie cesarzowa niemiecka 
wydala bankiet dla kobiel. Uczestni
czyl y w ni 111 ks. Czartoryska, Ma tylda 
byJa arcyks. auslrjacka, ks. Drucka
Lubecka, p. Morawska, p. Kurnatow· 
ska, hr. Miclżyńska, )'lycielska i pani 
Lacka. 

W poświęceniu ratusza jakie od
było się wczoraj p1·zed południem, ra
dni polacy nie wzięli udziaJu. 

W:5ród odznaczonych polaków 
znajdują się Lakże: Biskup Likowski 
olrzyma! order Orka Czarnego, 'ksiądz 
Dt'. Mezczy11ski i kanonicy: .lasi11ski i 
Sandc1·. Pierwszy oll'zymal order Czer

' wonego Orla IV klasy dwaj oslatni-
ordery Korony III klasy. 

' 

Po~więcmu A. Zięclrnwsklej. 

Śmiało idź 
W życia kres, 
Lecz się wstydź 
Gorzkich łez. 

Z serca zeń 
Niemoc, żal, 
A wlej weń 
Czynu stal. 

Siłę, moc 
W siebie zbierz, 
I walcz znów. 

w świt wierz, 
Szczęścia nów. 

S. K. Grobliński. 

S . . p. Aleksander Jabłonowski. 
Zda la od rodzinnej ziem i naszej 

na limanaclt odeskich zma1·J ś. p. Ale
ksander .lablonowski pl'zeżywszy lat 84. 

Prnce zmar.l'cgo lo s ludja archi
walne stanowiące materjal dla hi sto
ryków, dlalego imię .Tnblonowskicg 

" 

taliczne star0go zegara na wiczy koś
cielnej wydzwaninj<!Cego jękliwie go
dziny i pótgodziny„. 

On stal... Ja każ si.ta l1·zyma go w 
dkowach żelaznych na miejscu lym! 
Coż za moc wielka, lylaniczna przyku
la go do murów zimnych? „. 

l któż lo jest ta jakby ze sp1zu 
Lwa1·c1 ego wykuta postać, stojąca nie
ruchomo w m1·okach nocnych?.„ 

Kim jesl len rzlowiek - pos:rn 
sza1·y a wielki, spo kojny 11 taj emniczy? 

Klóż - tor 

Był to sobie s tróż nocny, klÓl'y 
siQ zdi·zemnąl cokolwiek na .slojącz
kg", a o slo kroków od niego zJodzie
je w tym samym czasie opróżniali 
(przypuśćmy) 8k lcp kolonjal11y. 

Ęalf. 
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a zwlaszcza jego pl'acc znane były 

więcej uczonym niż ·ze1·szrj pnblicz
oości. 

ś. p . .lablonowski lll'llclzil się w l'. 

1829 w Goźli wie nad Wislą w pobliżu 
War:;zawy. \Vyksztalccnie i lala rnlo
dziP11czc sp~dzil w Drohiczynie nn.d 
Bugiern później ,,. B1nly1rrnloku, wre 
szcic stndja u11iwc1·syleckic odbywa! 
w Kijowic a następnie w l>orpac:iP. 

Zmarly hisloryk szczegól11;1 nwa
gę zw1·acal na dzieje i rozwój wscho
dnich i polndniowych Slowian, po
święcając im li czuP ariylrnly i rozpra
wy, badaj~1c stosunki osobiście na miej
scu. 

Wiele ze swych prac nmicszczal 
w "A.Lencu111" L3ibliol ce \Varszawskiej 
nSJowniku Geogrnl'icznyrn" l~ncyklope

dji Il11slrown11ej" ·i licznych pi smaeh 
perjodycznych. 

W dowód zaslng dla nanki obra
no go czlonkicm Akadernji Um i PjęL110-

ści w Krakowie, zaś od lal kilkn pia
slowal godność pl' zcsa \Varszawskir
go Towarzystwa Naukowego. 

Zwloki ś. p. Aleksandra .T<tbfonow
skiego sprnwadzone zosLaly do War
szawy i złożone w kośc;iele ś-go Ale
ksandra, dziś w sobolQ o godzinie ll 
zrnna odbędzie się nnbo;i;d1sLwo a te 
goż dnia b godzinir :~-ej l)o poln<!nin 
pognrb z kościola na ome 11l.arz Po
wą,zkowski. 

KRONIKA~~~ 

MIEJSCOWA. 

Z fabryki Kruschego i Endera 
Wbrevv przewidywaniom zarządu fab
ryki robol11icy w CZ\\'nrLek do pracy 
nic powrócili. W środę żądania swe 
dolycz;icc pod,vyżki ponowili, żądając 
przyl ·m usuniQcia zariądzającego Lkal
niri p. Drzewieckiego. 

ZarzfJ:dzają.cy fabrykah1i dal odpo· 
mi.rd.t:L1J"' 'lm . .11 y1,;7;uy Cu ·yo·i.rcpiu1Jl'.i'" \)„ 1'C/'

szcnic nnstępujące: 

Administracja Towarzystwa Ak
cyjnego .Krnsche i Ender" podaje do 
wiadomości, że od Zarz::i,du Towarzy
stwa nadesz!a naslępująca depesza: 

n.leżeli robotnicy demons!:rar.yjnic 
występują przeciwko Zarządzającym 
oddziałami pl'Zcz nas mianowanemi, 
stanowczo nic możemy zezwolić na 
uruchomienie fabryk. Z powodu os
lalnich wiadomości zasięgnięlo od
powiednie informacje, jednakże nie 
stwierdzono nic, co by usprnwiedli
" ' ialo zażalenia przeciwko p. Drze
wieckiemu. Zarówno jak zwolnienie 
robotnika bez powodu nie moż · być 
ciet'piancm, lak samo nic wolno nam 
zwolnić p. Drzewieckiego bez powo
dów, Wymieuione slanowisko, kló
re rnbotnicy zajQli w tej lmc•s lji, 
jest teroryzuj:ice wkraczanie w na
sze naj,vażniejsze prnwa i jesL nie-
1.ylko prnwnic ale i moralnie nirdo
zwoloncm. Na specjalne życzenie 

p. Drzewieckiego udzieliliśmy mu 
urlop na kilku tygodni, roboLnik.0111 
zaś pozostawiamy prawo po pusz
czeniu fabryk w ruch i powrocie do 
not·malnego trybu pi·acy we fabry
kach, przedslnwienia nam przeciw
ko niemu swoich szczególowo umo
tywowanych skarg. 
'feoclor En der, l!'elil<s Jfrusche". 

Wczoraj zaś popolud11in ukazalo 
siQ ogloszanie Lej treści: 

Zarząd Towal'zyslwu A kcyjncgo 
"Krusche i Ender" niniej szym zawia
damia, że ponie\\'aŻ prawic wszyscy 
robol nicy zgodzili siQ przystąpić do 
pracy na w:wnnkacb, jakie obowiązy
waly przed zamknięciem fabryk, wszy
stkie l'nbl'yki będą puszczone w ponie
dzialek, dnia 1-go 1\· 1·z eśnia t'. b. w 

l'UCh, za wy.iąlkirm oddzialciw pl'Zygo-
1.owawczych Lkalni , co do których wy
dane bętht osobne zawiadomienia. 

Zarząd. 

Wystawa entomologiczna 
(owadoznawcza) .. Tnlro L. j. w nie
dzielę zoslani0 ol.warly w Domn Ln
dowym, zorganizowany p1·zez Pabjan. 
T-wo Naukowe Pokaz Owadoznawczy. 

GAZETA PABJANIOKA . 

Na pokaz, klóry lnvac: będzie do 
15 września, złożą siQ zbiol'y mnzeal
ne T-wa Naukowego, a więc znajdu
j:icr s iQ w Lakowcm owady, lablict>., 
plaki owarlożcl'lJe wypchane, ssaki 
owadożct'ne, i gninzda szlucznc dla 
ptaków owarlożernycll, oraz fi() gabloL 
l.ęgopokrywyr.li czyli chrzt!szczy ze 
wszyslkicll cz~ści ~1riala, z prywatnc
no zbioru d-ra W. l~ichlcra, nagrodzo
~ych dyplomem uznania na Wysl;rn ie 
Enlomologicznej w r. b. ,,, \Varszawi0. 

Podczas poknzu odbędą. się orl

czyl.y, ilns lrnwane przezroczami, on1z 
będą udzielane ·zczcgol'l'lwc obja :nie
nia przez czlonltów Sekcji J\fozealnej. 

Wejście na pokaz LO kop., dla 
dzieci, uczniów ornz dla grnp od 15-sln 
osób po fi kop. 

Nic wąlpimy , że pokaz I.en wobec 
znaczenia, jakie mają owady w l cśnicl.

wic, rolui cLwir i ogrodnicLwie, ściągnie 
sporn chęl.nycli i inLercsującycli ię lą 

ga l ęzi;i, wiedzy. 

Ubój bydła. W rz~źni mil'jskiej 
obowi:1zani są prnwadzić ubój bydlu. 
i lrzody cblel\'ncj wszyscy micszkmicy 
miasta, podczas gdy prawo to nie roz
ciąga się zupc.lnie na licznie z::uniesz
kalc dzielnice pudrnicjskic, nalc;i;:1ce do 
administracji gminnej. i..:orzyslaj:ic z Le
go mieszk:11ic.;y dzielnic tyciI pro\\'adzą 

ubój sposobe111 domowym i wylwarza
.ią rzeźnikom }labjanickim konln~rcncjQ. 
Z Lego powodn naczelnik pow1nlu. la 
skiego zwróci] się do rządu gnbcrnia l
ncgo pioLl'kowskiego o wlr!czenie dziel
nic podmiejskich do rejonu rzeźni miej 
skicj i rozciągnięcie nad lcrni dzielni
cami nadzoru wcterynaL"yjnego. 

H.ząd gubernialny n a sku l.e k L go 
zaż:1dal planu miasta wrnz z dziclni
cnmi podmicjskicmi, kLóre zaprojeklo
wano wlączy~ do rejonu rzeźni pabja
nickiej ornz z wykazem odlcglo~c.;i i(:h 
od rzeźni i centrum miasla. 

Z parafji ewangelickiej. Kole
gium paral'fi ewangelicko-ang. bnrskiej 

w Pab.ianicaąh '':vs~Hl?.ilo w swo[rn cz.u
zwolcnie na wydzielenie z grnnlów pn

ratjalnych l l,DH8 łokci kwadralowyt:11 
placu przy ulicy Wodnrj na rzE•cz isl
niejącego przy para!'ji nPabjanickicgo 
Towarzystwa kobiet ewangelickich" })Od 
budowę wlasnej siedziby i domów dla 
pomieszczenia zakładów dobrnczyn
nych tegoż T-wa. 

Obecnie nndeszlo Najwyżej za
twierdzone pozwolenie na wzmianko
wane wyrlzielenie gruntu . 

Pożar. Dnia 24 b. m. z soboly 
na n!edzielę spalil się we wsi I\linko
wiznie dom mieszkal11y wrnz z oborą, 
wJasność A.nLoniego Choj1wckic:gn 
sl1·aty wynoszą okolo 300 rb. 

Spirytus denaturowany. .lak 
11as p iinformowano w jecinym ze sk le
pów mo1.1opolowyd1 czsslo, brak spi
rylnsn denaLlll'owanego jest wina nic 
sklepów, lecz sk ladu glówn cgo w Lo
dzi, klóry do~lat·cza spirylus w ilości 

niedosl.alecznrj. Spirytus z:iś sprzc
dawai1y w prywal.11ycb żydowskich sk le
pach poclrod:d z gorzelni prywalnych; 
etykieta na bnLclkach różni siQ b1·a
kicm herbu pa1)slwowego. 

Czyby nie mog,ly sk lepy chrześ

cjailskie Leż slale zn.opnlt·ywać siQ \\' 
spiryLns . dcnalnrowany, nnp1·zyklatl 
spó lka nZelazo". llyloby lo dnżcm n

dogod11ie11icm dla posznknj•1cy ·h Lego 
al'Lykulu. 

Nieletnie złodziejki. Dziec.;i mie
szlrn1lctiw Pabjnnic: L2 lelni:t Weroni
ka Wiernicka, 10-icLnin Slanislawa 
Wil'l'llicb, 1:3-lelnia .lani11u Wlazlo i 
15-leLnia Lef'nnja Cl1·ala zn wspólncm 
porozumicuiem nn jar111al'knd1 i w ko
ściele, wyciągaly różnym Jndziom pic
nlndzc z kieszeni. 

• OslaLnia kradzież byla doko11ana 
17-go Sierpniu •17 kościele· ś-go Mate
usza. Podczas nabożci1sl.1\' U mieszk:111-
cc m. Pabjanie .Tózel'ie l\falincmskicj 
:-1kl'adziono 7 1'11bii i Anieli Okro.iL'k-
2 rnble. Dziewczynki s ·hwyl.nno na 
gorącym nczynkn i oddano w ręcr po
licji , klóra picni;i,dzc odchrala i odda

la poszkodowanym. 
Nielctni.c zlodzicjki pocii~gnięlo do 

odpowiedzialności sądowej. 

Nieudana kradzież. Z wlorkn 
na Śl'od ~ prawdopodobnie ci sami zlo
dziejc' co pop1·zerl11io po\\'Lórnic, cl1cil:'
li okrnść I llll'lownię, S]Jloszeni przez 
sLL·óża uciekli przez parkan na pose
sję 11 egen bar la. 

Z Kraju. 
Uroazystośń w Sędziejowiaaah 

pod haskl em. 
W środę dnia 27-go b. m. w ma

.i:1lku donacyjnym w Sędziejowicac:h 

pod L<1skic111 odbylo ~ię nrnczy.;;lt' po
święcrnie kaplicy prnwoslaw11cj nfun
dowallcj przez donalarjnsrn grn. Ln
zanown, na pamif);Lkę poLyczki slocw
ncj ,,. 180:3 t'. podczas którPj zginęlo 

grono od10Lników z pośród ru·yslokrn
cji rosyjskiej. 

Nn Lę nrnczysLuść udalo się z Pa
bjanic kilknd1.iesięciu cz!oukó"· miejs
cowego nirmicckiego Slowarzyszenin 
si 1·zelr:ów (SchlHzen-Vel'cin) "' pelnym 
u11i!'ormi<', z Ol'kics!rą w reJu z l użc11ia 

wie1iea na cześć poleglycll ocholników 
rosyjskich. 

Dla śeislości kl'onikar,.;kicj dodaje
my, że 4.0 lal temu na miejscu poly
ezki SQdzi0jowicki0j posLuwio110 po111-
11ik, dla polf'glych rn~ja11 p1·zy poświc;: 

crniu klórego obceni byli przedstawi
ciele Lcgoż Stowarzyszenia sll'zeków 
Pabjaniekich. 

Wystawa ro 111 ic-zo-111·zemysłowa 
w ){ałiszu. Wczoraj olwurto ~-rlnio· 

Wf! \\'ysLawc; l\nliskr~. Dla prnp:nących 
zwiedzie\ lako,,·ą cloclnjemy, ż0 najle
piPj jc•sl. \\'Y.i<'chać z P<1bjnnic o godz. 
8 m. 18 rnno, z p11\\TOl.0m zaś z Ka
l is zn o li,:rn w. lub 11,28 w. 

Z ŁODZL 
I .J„ll.IU\ ll.l\·'-'A\.• „ .. ..,.„.J.,. t tl-l /4\_\ 

wska Izba sadowa zalwierdziJa kunfi
sknLc;: N! 17.( "Gazcly Lódzki(·j" z dn. 
:n lipca J". b. za :.ulykul o slr:ijkach, 
puciągając redaktora p. ,]aua Grodka 
do odpowiedzialności karllej z nrL. 129 
p. u i zawieszaj:ic wydawniclwo .Gn

zcLy Lódzkiej" do czasu rozslrzygnię

cia sp rawy. 
1_,amiast zawieszonrgo pisma obe

cnie wychodzi n Nowa (;azela Lódzka" 
pod inną redakcją. 

+ Śledztwo w s1mnvic nadużyć. 
Bawi] w Lodzi sqdzia ś l edczy do spraw 
szczególnej wagi przy piulrkowsk1111 
s:1dzic okrQgowym, p. Aleksand!'ow. 
Przyjazd jego pozostaje w związku ź 

nadużyciami, wykrylemi w swoim cza
sie w insLyl11cji Czcrwonrgo Krzyża. 

P. Alrksandi·ow p1·7.esluchal jnż kilka
na::it"ie osób. 

+ W d11i11 21 !nb 28 w1·ześ11ia l'. 

b. odbQdzie się „clziel1 lnvi:i1lrn" na 
dorhód szko ł y rzemiosl przy chrześci
ja1'1skic111 Tow. dubl'oczynnośti. W 

11adl'l1orlzącą środą odbędzie siQ posie
dzenie komitetu, orga11iz11jącego .dzień 
kwi alka". 

+ Sezon w lentrze Pol kim przy 
ul. CL'g-ic lniHn ej N2 fm rozpocznie siQ 

·w ci. fi w1·zrśnia '" u. Na i11a11gnra
eyjne vrzcdsl.:l\\'ienie dyr keja lcalru 
zapowiada oryginalm~ szlnkę Leopolda 
Slaffa p. I. "Wawrzyny". 

t- Sprawa utwor:r.enin guhern,ii 
łó1lzkiej nit• schodzi z porządku dzic>11-
m·go. !Ha. p1·zyspie8zcniu tej sprawy 
we w1·zc::inin 1·. b. udaje się do l'cll'r
sbmga d0lcg:icjn z nr\zialcm wczyden
ln miasta, dwóch radnych i kilkn oby
wnlrli. Podobno j11dnoczdnit' z rlelc-
gacją, wyj11 żdża do Pctersbnrgn g11IH'l'

nalór piolrk., szambeln11 .laC'zrwski. 

I- Uzp;lrnwszr 11oclwyżk~ 131/ 2 

proC"enl. powrócili do Jll'llcy pozost.uli ' 
robolnicy l'abryki lC. ICi, el'la 1wzy ul. 
])I ugi ej .J.H. 

-1- 011egdaj po polnd11in, w s11li 
przy ni DJngi<'j .M -!fi, mialu oduy1; 

się z••brnnie 11eluo111oc11ików fabrycz-

3. 

uych łrns choryc11 dla opracowmiia 
nsla\\'y na wzór uchwalonej przez pel
nomocników w Warszawie. Gdy pe!
nornocnicy już zebl'ali się i za ch\\'ilę 

mialy rozpol'.ząć się obrady, wszec\J 
komisarz policji, i oRwiadczyl, że ze
brnnic nic u10że odbyć si~, ponie\\'aŻ 

p. gubernal1n· piol1·kowski lelegral'icz
nie zabroni! odbycia zebrn11ia. Pefoo
moc·nicy rozeszli :ię i celem uzyskania 
pozwolenia nH zebrnnie posla11owili 
wys!ać do Piol 1·kowa deputację. 

Ilt•zr,Jn1ne amb11l11lorja dla zwie· 
rzą1.. Pożqr!ane111 by bylo, aby Lódz
ki Oddzial T-wa Opif'ki nad zwierzę

lnmi, zanim nie będzi<' zalegalizowany 
Oddzial Pabjanicki, zechciało wystą

pić z odpowiedni ·m przc.>cJsl.awienie1u 
do \\' ladz o u1rzględ11ienic Pabjanic, 
zamiast po\\'ialo\\'ego miasLa Lasku, 
ze względu na daleko \\'iększą polrze
bQ ambnlalorjnrn lulaj, lembardziPj, że 
niedlngo i nasz octdzial zaeznic funk
cjonować, byloby ono o wiele pożyte
czniejszf' w J>abjn11ic:ach. 

Z WARSZAWY. 

X Ares:r.1owanit• „brazyłijczy· 

k6w". .fak corocznie o Lrj porze, od
by,1·n się obecnie w Warszawie i w 
Kl'ólcslwic Polskiem zjazd "haudlar1,y", 
pnybywających na "jarmark żywego 

towaru". Z.ieżdżają ię wledy .knpcy" 
z najdalszycb stron, z A mery ki, oraz 
Afryki. 

\V o. lalnich laLaclr jed11ak, glów
ni1' wskulek cnrrgiczncgo pl'zeciwdzia
Ja11ia Towarzysl\V ochro11y kobit>l, 
"handlarze" unikają, reklamow:mia się 

po Warszawie przebywając przeważ

nir w miaslach pogrnnicznych. 
W związku z lem pozoslajc po

dobno areszlowanie dwojga nbrazyJij
czvków" w J>ioL1·kowie. Przyjeelwli o
ni. z Wa1·szawy w pi1!Lek rano i slanę-
1 i w hole! u n Kupieckim". Policja, rna
jric pewne podejrzenie, zaarcszlowula 
ich. Znaleziono przy 11il'h czek na 

surnę I !i,000 1:b. \\' 5 kufra eh ·Z1J.al1:

ziono różne Loulely damskie wartości 

l..J.,000 rb. Zaaresztowani Lwierdzą że 
przed 15 lttly wyemigrowali do J3razy
lji i że }lbecnie przyjechali do krew
nyah. SlC'dzlwo jest w Loku. Zaare
szlownni nie niają dokumentów. 

Z RÓŻNYCH STRON. 

Osobliwość. Kol'cspondcnl "Na
rodn" donosi: 

n W pe\\'llC'Jn mieście powialoweu1 
(nazwy 1ric wymienia111, bo mi wstyd) 
jesl sla1·y ksiądz pl'Oboszcz, no i siary 
również organisLa. Hzecz Io zwykla. 
Ale u pana ol'gani:;ly ko~cielnc książ· 
ki prowadzi panienka, u u ksicJdZU ka 
nonikn również prowadzi książki sioH
lra lej panienki. Obie bardzo przyz
woile, bardzo eleg:rnekie, wykszlaJco
ne; ojciec· ich jest również czlowiekiein 
bez znrznLn. 

Ale panienki le są niesLely żyd<iw
knmi. 

Ciekaw jestem, czy znajdzie siQ 11<1 
całym świ cie, niPlylko w Polsce, choć 
jede11 rabin lub kaul01· żydowski, klo
ryby miał u siebie• katolika do prown
dzenia ksiąg 111clrycznyrh czy innyrli. 

Najgorsza jed11nk rzecz jesl lfl, że 
ani k iądz prnboszcz, ani orgnn1sla 11ic 
clH'f! żadnym sposob1•1n pozbyć się 

swych p1·acow11ic, a zgla:zaj~)ty111 si' 
o pracę kaloliczko111 odinawiajr! jerly
nie dla lego, że „ laci11y 11 ie znajr1". Nie 
wiem dlae:t.ego ksiądz proboszcz i je••u 
01·ga11isla tak wif'r11ie trwają przy swych 
prneu\\'11icac·h. Czyżby dla nich Luk 
ciężko bylo obzuajmi1: J>olaka z rnani
pnlac:ją prowadzenia k.:ii!żek? 

ŻP 11nszn szlaclilu cl I 11go nie mo
gla się bez pac.;hciarzy uby(', Io na lo 
zlożylo się dużo przyczy11 1 alt• żelly 

a<lrninisl rn('jfl kośc1c>l11a ic:h ku11iPl'Zlli<' 
polrzcbownl11- Ll'1ld110 waleźć słn. zne 
do lr~u powody 

Pisze.i Lr parę słów jecly11ic' dlu!c
~o, Ż<' domowP środki, L. j. 11n1·i,.;k 011i
nji rniejKcowyclI ohywaleli nit• dzial_a 
na kouscrn·alywnyeh :lamszkciw. l\foze 
\\'Klyd p1·zed ('alyrn krnjem zmusi ksiQ· 
t.lza prohoszeza i jego or:t:tiri:I do u
·lępslwa na 1·wcz s\\'ych współwyzna-
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wców, którym powinni slużyl... nietyl
ko w kościele". 

Pomnik w Teresinie. Na miej
scu zabójstwa ks. Wladyslawa Druc
kiego-Lubeckiego w Teresinie wznie
siono pomnik. Pomnik utrzymany jest 
w stylu staro greckim. Poświęcenie 
pomnika odbyło się w tych dniach. 
Na pomniku mieści się napis: • W!a
dyslaw Drucki-Lubecki zakończy! życie 
dn. 21-go kwietnia 1913 r. Gotowe 
serce moje dla Ciebie, Boże. Blogo-
lawieni milosierni albowiem oni mi

losierdzie otrzymają". Pomnik wyko
nany został w jednej z pracowni ka
mieniarskich w Kaliszu. 

lłząd a strajki. Rada ministrów, 
jak dowiaduje się z .bardzo wiarogo
dnego źródla" "Nowoje Wremia", w 

. O G 

ostatnich czasach omawiała kilkakrot
nie sprawę unormowania stosunków 
pomiędzy pracą a kapitałem, oraz 
speawę stosunku rządu do wzmagają
cego się coraz bardziej ruchu strajko
wego Rozważano w pierwszym rzę

dzie sprawę strajków w przedsiębior
stwach, mających znaczenie ogólno
państwowe. 

Rada ministrów doszfa do wnios
ku, że rząd powinien zabiegać o rych
łe p1·zerwanie strajków w przedsię
biorstwach podobnych. Prowadzą zaś 
do tego tlwie drogi; oddziaływanie na 
przedsiębiorców i robotników pośred
niczenie w zatargach, oraz represje 
względem osób, zmuszających innych 
do bezrobocia i unierr.ożliwiająch pró
by porozumienia. 

Ł o s 
POLECA SIĘ IIURTOWA SPRZEDAŻ RESZTEK i SZTUK WEŁNIANYCH :Z
ZGIERSKICII i ŁÓDZKICH FABRYK NA OKRYCIA, KOSTJUMY, SUKNIE~ 
DAMSKIE i DZIECINNE, NA GARNITURY MĘSKIE, SAKI i PALTA· ~ 

EO M U N O W A S I L EW S KI, == ł O O Ź, == H ~ T N A 3 6. 
·=·=================================================I:. 

. .„. . 
Dr. med. Z. GOLC 

SPECJRLNO$ć: CHOROBY SKÓRNE, 
:: WENERYCZNE I MOCZOPtCIOWE. :: 

iODZIMY PRZYJ~Ć: od 9-121/1 I od 4'/2- 7'/a w. 
W Niedziele I Swięta tylko od 9·-12 1 / 1 przed pot. 

lllmh 11 ulicy lllknłaJmkl1J N! 18 w Łodzi. 
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MAGAZYN MEBLI 

lj~unoczon~cn Majstrów ~tolarsKicn 
Pabianice, ut. Zamkowa 17. 

POSIADA NA SKŁADZIE: = 
wielki wybór najróżnorodniej

szyC'h mebli poczynając od skrom 
nych, aż do najwykwintniejszych 
które poleca Szan. Publit•zności. 

- Ceny przystępne 
--- Za gotówkę lub 1u1 raty. -
~ (468·4·3) 

fJrzewo opałowei 
do sprzedania na siągi 

po cenach przystępnych 
WIADOMOŚĆ: 

ul. Konopna, w sklepie Ropęgi 

CHRZEŚCIJAŃSKA PRACOWNIA GORSETÓW 

•----------------------a• • Mam zaszczyt zawiadomić Sz. PP.• 
że na sezon szkolny zaopatrzyłam swo
ją księgarnię pod firmą: 

„NOWlł l{SIĘGlłQNilł" 
D róg ut. Długłei i zamkowej, D 

w PODRĘCZNIKI SZKOLNE, materja
ły i galanterję piśmienną, również posia
dam na składzie różnolity papier pako-
wy, kancelaryjny itp. Z szacunkiem 

• (469-3-2) M. KUROWSKA.• 

}ilJ~lE:::.:.:E:!:·:·::·;·;:~:E*!f::;:.:.:~::H::::·;·::.:.::::;:.:.:t::H·::;i::;;·;·:i::;~*::.~E-)::.:.:;~tit~ 

~~j SKLEP Z KWIATAMI ·lil 
m E. KUCHARSKIEJ \~j 
i:;:; Pabjanlce, ul. Zamkowa 19. l-~·l 
't zaopatrzony zawsze w najświeższe ·t 
~;i gatunki kwiatów żywych, które po- i1.i 
lf! Jeca Sz. P. Tamże przyjmowane są l.!.l 
;11 zamówienia na wiązanki, bukiety oraz ;·i·i 
!Z~ wieńce pogrzebowe. Równit::Ż posia-~~~! 
:JJ da duży wybór wieńcy pogrzebowyrhg!·ii 
!~l. :: z kwiatów sztucznych. :: .... )1l 
ff:~::.;~:;::.:.::~;~t:::·;·::.:.::·:·::·;·:~!::t::;r~~~=:·::.:.::.:.:;·;·::·i·:~:;Hf:H::;:.:.::·i~~.:,::.!-:~~;:.~~~:}~ 

• ·-· • -
DRUKP.RNIP. 

STAN ISŁf\WA STEFf\Nf\ 

PABJRl'llCE, UL. ZAMKOWA 11. 

PRZYJMUJE WSZELKIE ROBOTY W ZAKRES 

ORUKRRSTWA WCHODZĄCE. CEHY NAJNIŻSZE -• -· • 

Różne. 
„ Titanic" wypłynł}ł. 

najechanie na ową podwodną rafę. 
By!by to szczegół niesłychanie ważny 
przy uskutecznieniu wypłat przez to
warzystwa ubezpieczeniowe. 

Jak donoszą do Londynu z No
wego Jorku, kapitan okrętu, który w 
sobotę przypłynąJ do portu nowojor
skiego, oświadczy! iż na miejscu, na 
któr<>m zatonął "Titanic" ukazaJa się 
z pod skaJ'y przednia część rozbitego 
okrętu. 

Ofiary mody. 
.Jedno z pism sportowych ostrze

ga panie przed noszeniem wąskich lub 
sp~tanych sukien. Tego roku znacznie 
wzrosła liczba nieszczęśliwych wypad
ków utonięcia. Pochodzi to ztąd, iż 
panie, które wpadly w wodę w dzi
siejszych nowomodnych sukniach, nie 
mog!y się utrzymać na powierzchni i 
szty jak kamiei1 pod wodę, zanim się 
pomoc mogla zbliżyć. 

Przypuszczano, że na tern miejscu 
jest podwodna rafa, ale dotychczas ra
fy tej nie byfo na mapach. Wobec 
tego, że obecnie ukazała się nad fala
mi część okrętu .Titanica", wyraźnie 
wystająca ze skały, być może, że przy
czyna katastrofy byla nie zbyt szybka 
jazda dla zdobycia rekordu i zde!'zenie 
się okrętu z górą lodową, lecz caczej 

Nawet osoby umiejące pływać, 
skrępowane w ruchach tonęły. We 
wtasnym tedy interęsie nie należy no
sić ciasnych sukien podczas podróży 
wodą . 

,z E N I A. 
-

-

PIOTRKOWSKA 85. PIOTRKOWSKA 85. 

SPECJALNE KURSY NIEDZIELNE 
W SZl{OltE Tl{lłGl{IEJ JOS. RONSG»lł i SYNÓW w łtODZI 

Kursy te przeznaC'zone są dla osób, które nie mogą z powodu swego 
zajęcia lub zbyt oddalonego od szkoty miejsca zamieszkanią uczęszczać 
- - - na kursy dzienne lub wieczorne w dni powszednie. - - -

Za pomocą uczęsz.:zania na nasze kursy niedzielne, dana jest moźność 
każdemu, życzącemu sobie, 1lo ogólnego i wszeohstrouuego wyksztal-

- --- - - cenia się w znajomości tkactwa. - - - -- -

GZ.RS TQWlłNI.R: 
OOÓLNYCH KURSÓW 6 MIESlijCY. . . . . .. 
KURSÓW NA MAJSTRÓW TKACKICH 2 - • MIEStęcv. , 

WRZEŚNIA 
~ 

KURSOW 15-GO R. B. N 

rli POCZJ\TEK 
Prospekty i bliższe wiadomości u p. J. Roenscha w Pabjanicach, ul. Długa M 4/6.~ 

Nowoprzybywający 

prenumeratorzy „DNIA" 
którzy opłacą należność do końca roku 1913, mogą ol1·zymać: 

r~tMWM ~~~Zt: ~s}d~~!~ąaj~~~!g~Y,.~J~r~ 
ATLAS nasz składa się z ~O pięknie wykon. kolor. map i 1f stron tablic statysty
cznych, obrazujących stan militarny, kulturalny i ekonomiczny narodów współcz. 
ATLAS ZA WIERA NASTĘPUJĄCE MAPY: Ogólna m1111a ~uropy, Królestwo 
Polskiti, 1'11lJHl gub. ehełmsklej, Lltwtl I Rmi, Rosjn ce11trnl11n, Rosja 1rnł111lniow11, 
Austro-Węgry, Galicja i Węgry, NJemoy, Póhvyse11 Bnłk111'1skl, A.ugljn, Frnucja, 
Włoohy gt\rne, Włochy dolne, Hisz1>11njn l Portuguljn, Szwajoarjn, D1111ja, Belgja, 

Szwecja 1 Norwegja. 
Mapy zawierają doktadne oznaczenie miast, kolei, granic, gór i rzek. 

~ Atla• który za nieznaozną opłatą otrzymać mogą nowoprzy• 
bywajacy prenumeratorzy DNIA przedatawia warto•ć kilku rubli. 

Przedptatnicy, pragn4.cy ATLAS oLJ:zymać pocztą, uisz~zają, 50 kop. na koszta 
przesyłki i opakowania. Kto pra(!;n1c otrzymać Atlas, pięknie oprawny. w płótno 

angielskie, płaci na koszta oprawy rb. 1, prócz dopłaty za premmm. 

W „DNIUU biora udział wybitne aiły literackie i publicyatyczne. 
W odcinkach zamieszcza „DZIEŃ11 powie•ci oryginalne i nowele. 

Depeaze i informacje z pierwazych źródeł. 

Adres wydawnictwa1 Warazawa, Warecka Ni 15. 

W AR UNIO PRZEDPŁATY: 
W Wnr11zawle: rocznie - rb. G,60 półrocznie - rb. 3,30 kwartalnie - rb. 1,G5 

miesięcznie - kop. 55. Za odnoszenie do domu kop. :i miesięcznie. 
Na prowlucjl i w cesarstwie: rocznie - rb. 9, półrocznie - rb. 4,50 kwar

talnie - rb. 2,25 miesii;rznie - k. 7~. 
Zn granicą: rocznie - rb 14, półrocznie - rb. 7, kwartalnie - rb. 3,50 mie

sięcznie - rb. 1,20. 

tl0-2) Redaklo1· i Wydawca: Stefan Goraki. 
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Przy zakupie towarów czy to w Pabjanicach 

czy w Lodzi prosimy powoływać się na ogłoszenia 

,,STANISŁAWY'' 
Z dniem ••11'0 lipca została pn;enle11lon1ł na 
ul. ZAMKOWĄ 17, dom Hama (1-ne pl11tro), 

P k • • k • z 3-ch lub 2· eh 
ISZU UJQ miesz anta pokoi i kuchnią 

i wygodami w czystym domu. Wiadomość: umieszczane w ,,Gazecie Pabianickiej''.'. 
Saska 5 u portjera. (189-1-1) J 

Wyrabia gorsety paryskich fltsonów.f 
posiada duż,v wybór gotowych! oraz 'i 

uskutecznia wszelką przeróbK.ę. u Lekcji muzyki udzielam wiadomość w rr
dakcji. 190-1-1. 

Za Redaktora i Wydawc~ St. STEFAN. W drukarni St. Stefana, Zamkowa 11. 




